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' jest stosunkowo krótka, li* 
czy zaledwie 23 lata, dwa 
lata mniej od historii Pol­
aki Ludowej *). Okres pier­

wszy do foku 1946 to okres przed- 
eiektroniczny. okres urządzeń i apa­
ratów najpierw mechanicznych, a 
następnie elektromechanicznych.

Następny okres to lata 1946— 
1850, jest to okres maszyn lampo­
wych — maszyn pierwszej genera­
cji technologicznej. Pod wzglądem 
struktury organizacyjnej maszyny te 
były proste, znacznie prostsze od 
pierwszych maszyn przekaźniko­
wych, a szybkość pracy lamp elek­
tronowych umożliwiła realizowania 
bardziej skomplikowanych operacji, 
złożonych z prostych działań., W o- 
kresie tym powstają również pierw­
sze jeżyki programowania, języki te 
umożliwiają znacznie łatwiejsze u- 
żyt kowanie maszyn cyfrowych. Ce­
chą charakterystyczną tego okresu 
jest niezaiiczanie do wyposażenia 
maszyn — oprogramowania.

W  końcu lat pięćdziesiątych zaczę­
ty pojawiać się komercjalne, w peł­
ni stranzys torowane maszyny cyfro­
we. Nastaje epoka maszyn tranzy­
storowych — maszyn drugiej gene­
racji. Maszvny te są już na tyle nie­
zawodne. że umożliwiają szerokie 
wykorzystanie i stosowanie języków 
algorytmicznych. takich Jak FOR­
TRAN. ALGOL, języków do prze­
twarzania danych, np. COBOL, ję- 
y.yków do symulacji, no. SIMULA 1 
wiele, wiele'innych. Szybkość ma­
szyn dalej wzrasla i osiąga w chwili 
pojawienia się maszyn trzeciej ge­
neracji 3 miliony oo-'sek. dla maszy­
ny firmy Control Data — CDC tóOO. 
Równocześnie' pojemność pamięci 
wewnetrznei rośnie do setek tysię­
cy stów. Następuję dalszy rozwój 
oprogramowania. Powstają systemy 
operacyjne bedące programową rea­
lizacją bardziej skomplikowanych 
njaszyn. Użytkownik ma styczność 
tvlko z tak „zrealizowaną”  maszyną. 
Oorogramowanie staje <«e nieodłącz­
ną częścią maszyny. Maszynę nle- 
oorogramowan«) nie uważa sle za 
maszynę, a tylko zn surowiec. W  o- 
kresle tym powstają dwa istotne z 
punktu widzenia użytkownika u- 
sprawnlenia struktury maszyn: pier­
wsze to nodział czasu —* koncepcja 
la pozwala ..jednocześnie" wykony­
wać niezależnie kilka programów w 
taki snosób. że użytkownicy maszy­
ny nie wiedza jeden o drugim i 
wzajemnie sobie nie przeszkadzała, 
drugie to świetlne oióro 1 wideograf 
umożliwiający graficzne porozumie­
wanie się z maszyną bez potrzeby 
stosowania innych urządzeń wejścio­
wo-wyjściowych. ‘ Obydwa te u- 
sprawnienia otwierają przed maszy­
ną cyfrową nowe pola działania ,1 
dopiero one przekształcają ją w 
prawdziwa maszynę informacyjną.

Rok 1065 charakteryzuje się tym, 
że w  użytkowanie zaczynają wcho­
dzić maszyny następnej generacji 
oparte na układach scalonych.. Z 
punktu widzenia użytkownika (zwy­
kłego użytkownika, -a nie specjalne- • 
go np. astronauty^ trzecia genera­
cja dotychczas nie wniosła, .poza 
niezawodnością, nie nowego. Można 
się jednak spodziewać, że spadek 
cen elementów składowych pozwoli 
na realizowanie bardziej skompliko­
wanych maszyn i przejęcie częśd 
funkcji oprogramowania przez ele­
menty zintegrowane. W -wyniku 
czego uzyska się dalszy wzrost szyb­
kości. Ciekawostką jest, że dziś naj­
szybszą przemysłowo wytwarzana 
maszyną (niedawno zaanonsowana) 
jest maszyna CDC 7600. Zbudowana 
jest ona na tranzystorach ziarni­
stych, a -nie układach zintegrowa­
nych, maszyna ta wykonuje do 36 
milionów dodawań na sekundę. Dru­
gą ciekawą maszyną jest maszyna 
Honeywell 4200. która można już 
zaliczyć do maszyn IV  generacji. 
Zbudowana jest na elementach 
wielkiej integracji (kilkaset elemen­
tów w jednym układzie scalonym); 
maszyna ta ma możliwość automa­
tycznej wymiany uszkodzonych ele­
mentów przez wyłączenie. Z przy­
kładów tych widać, że dziś współist­
nieją jednocześnie trzy generacje 
technologiczne maszyn.

Po tym podanym w  telegraficz­
nym skrócie zarysie historii maszyn 
matematycznych chciałbym opisać 
przykładowo współczesny' system 
maszynowy Jako przykład wybra­
łem pierwszy zrealizowany na tak 
dużą skalę system M AC '). Będzie to 
opis drugiego etapu projektu MAC 
zrealizowanego w Massachusetts In- 
stitute of Technology w ramach 
Project MAC. System ten znany jest 
jako CTSS-Compatible Time-Sha- 
ring System zbudowany na bazie 
dwu maszyn JMB 7094. Można go 
uważać za tak samo wielkie osiąg­
nięcie w dziedzinie maszyn jak po­
jawienie sle oierwszej maszyny elek­
tronicznej ENTAC,

System CTSS stanowi uniwersal­
ny system cyfrowy umożliwiający 
nową formę pracy maszyny — pra­

cy z poddałem czasu. Sterowanie 
systemem odbywa się a pulpitów, 
którymi w zasadzie aą dalekopisy. 
Każdy użytkownik maszyny pracu­
jącej na niej ma wrażanie, że jest 
dysponentem całego systemu. Steru­
je on maszyną przez wysyłanie stan­
dardowych rozkazów sterujących. 
Rozkazy te umożliwiają wykonanie 
większości operacji. Może on rów­
nież użytkować dowolny a języków 
programowania, znajdujących s(ę w 
bibliotece systemu, wykorzystywać 
ogólnie dostępne dane w systemie, 
może być również instruowany 
przez system, prowadzić z nim kon­
wersację i włączać się w  dialog 
z innymi odległymi użytkownikami.

Pulpity systemu tworzą tzw. po­
ziom pierwszoplanowy. Praca pro­
wadzona na poziomie pierwszopla­
nowym wykonywana jest. na zasa­
dzie rotacji „użytkowników". Jedno­
cześnie „w  obiegu** może uczestni­
czyć do 30 użytkowników. Poziom 
drugoplanowy stanowi konwencjo­
nalny system pracy (zmodyfikowa­
ny dla potrzeb podziału czasu). 
Działa on' zawsze, gdy poziom pierw­
szoplanowy nie jest czynny. Może on

udogodnienie, środek pozwalający 
na pełniejsze wykorzystanie maszy­
ny przez większą liczbę ludzi. Do­
świadczenia praktyczne prowadzone 
przy użyciu tej 'techniki otworzyły 
szerokie pole ‘bardziej interesujących 
możliwości. Technika podziału czasu 
pozwala -użytkownikowi' na prowa­
dzenie ciągłego dialogu z maszyną, 
czyniąc ją intelektualnym pomocni­
kiem człowieka. Maszyna cyfrowa 
pracująca w systemie podziału cza­
su. może zjednoczyć grupę bada­
czy czy użytkowników, przy po­
szukiwaniu rozwiązania wspólnego 
dla nich problemu. Może on rów­
nież służyć jako ogólny zbiornik In­
formacji, z którego każdy może 
czerpać dane zgodnie ze swoimi po­
trzebami. Dość poważną wadą ist­
niejących obecnie takich systemów 
jest stosunkowo duży procent ope­
racji zużytkowanych na czynności 
organizacyjne systemu. Np. system 
MAC wykorzystuje ok. 40 proc. mo­
cy obliczeniowej do tego cetu.

Rola maszyn cyfrowych w zarzą­
dzaniu i organizacji sprowadza się 
do wykonywania wielu czynności, 
które człowiek wykonuje albo w

granlzacjl. Przy .wprowadzeniu - w 
życie tej polityki 1 realizacji nakre­
ślonych zadań potrzebna informa­
cja dla dyrektora jest ciągle mody­
fikowana I aktualizowana. W do­
brze pracującej organizacji modyfi­
kacja I aktualizacja informacji u- 
lepsza politykę I wyniki działalno­
ści instytucji. Organizacja winna być 
tak zbudowana, aby mogła prze­
zwyciężyć skomplikowane ludzkie i 
techniczne problemy, które powsta­
ją przy wprowadzeniu w życie o- 
kreśionej polityki i określonych za­
dań ustalonych przez dyrekcję, któ­
re wynikają przez wtórne Ich od­
działywanie, dopasowywanie i mo­
dyfikacje. Z tego powodu jedną z 
głównych cech dyrektorów winno 
być popieranie twórczości i przed­
siębiorczości swego personelu.

Ostateczną odpowiedzialność za 
wszystkie podjęte decyzje w orga­
nizacji ponosi dyrektor. Efektywność 
działania dyrektora mierzona jest 
wynikami pracy organizacji, zgodnie 
z ustaloną ogólną strukturą i usta­
lonymi celami I polityką.

Zadanie nowoczesnej maszyny cy­
frowej jako maszyny informacyjnej

systemu pofarótce opiszę system 
zbudowany przez firmę produkują­
cą maszyny cyfrowe ICL dla zakła­
dów Letchworth*). Trzy fabryki 
firmy ICL w Letchworth w Anglii 
zatrudniają 2000 pracowników, pro­
dukujących, montujących i sprze­
dających około 100 produktów fi« 
riainych z 23 000 różnych elementów 
w 200 operacjach technologicznych.

W celu stworzenia narzędzia dla 
dyrekcji zakładów opracowano sze­
reg pakietów programowych, obej­
mujących dużą część produkcji. Pa­
kiety te zwane PROMPT (Produc- 
tion RevleWtng Organ ising and 
Monitoring of Performace Techni- 
ques) zostały onygtowane dla ma­
szyn serii 1000, dla pamięci o po­
jemności 16000 słów i  czterech 
taśm magnetycznych.

System PROMPT tworzy zespolo­
ny system zarządzania produkcją, 
planowania produkcji 1 finansów. 
System, ten składa się z pakietów 
programowych otwartych tzn. ta­
kich, które można dalej rozwijać. 
Prace nad nim trwały przeszło 10 
lat i pierwotnym zadaniem była re­
dukcja zapasów i  prac w toku. Sy-
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pracować przez długie okresy 
i bywa używany do realizacji zadań 
przygotowanych na poziomie pierw­
szoplanowym. Praca, całego systemu 
kontrolowana jest przez system nad­
zorczy stale przechowywany w pa­
mięci ferrytowej *o pojemności 
32 000 słów. Programy wszystkich u- 
żytkownlków są przechowywane 
albo w pamięci fenylowej B, rów­
nież o pojemności 82 000 słów (w 
czasie ich wykonywania) lub w pa­
mięci dyskowej albo bębnowej (gdy 

.nie są wykorzystywane). Pamięć dy­
skowa q .pojemności 9 z  19* słów o 
szybkości przesyłania j6 Ó00 słów na 
sektm&ifysftiiy 'do przfechdWywanla' 
prywatnych zbiorów danych I  pro­
gramów poszczególnych użytkowni­
ków, programów ogólnie dostępnych 
dla ogółu użytkowników, translato­
rów itp. Pamięć bębnowa O pojem­
ności 165 x Ifr5 stów i szybkości 
przesyłania 32 000 słów/sek. służy do 
przechowywania programów aktual-' 
nie wykonywanych, lecz przerwa­
nych po upływie przydzielonego dla 
nich okresu czasu. Priorytet wyko­
nywanych programów na poziomie 
pierwszoplanowym zależy od długo­
ści programu — czym krótszy pro­
gram — tym wyższy priorytet

Pamięć taśmowa I pamięć na 
kartkach preferowanych służą jako 
pomocnicze urządzenia pamięciowe, 
nie mogą być one wykorzystywane 
przez odległych użytkowników. Sy­
stem może wykonywać programy 
napisane w 8 językach programo­
wania: VAP, MAD. FORTRAN, 
COMTT, LISP, SUP, ALGOL. <3060. 
Współpraca z maszyną PDP 6 ti­
ra oiliwia wykorzystanie wyjścia gra­
ficznego i pióra świetlnego. Możliwe 
jest dołączenie ok* 300 użytkowni­
ków pracujących na dalekopisach 
lub pulpitach sterujących.' Przy 
czym każdy z użytkowników ma 
własny obszar zarezerwowanej pa*- 
międ I własny kod rozpoznawczy. 
Obszar Indywidualnej pamięci każ­
dego użytkownika jest chroniony 
przed niepowołanym dostępem in­
nego.

System MAC byt pierwszym, je­
szcze nie komercjalnym, systemem 
wielodostępnym o tak olbrzymich 
możliwościach. Obecnie wiele firm 
produkujących maszyny cyfrowe o- 
pracowało system wielodostępny I 
Systemy te są komercjalnie dostęp­
ne.

Na pierwszy rzut oka wydaje się, 
że podział czasu oznacza po prostu

sposób niezadowalający albo któ­
rych w ogóle nie może w określo­
nym czasie wykonać. Wykorzystuje 
się przy tym duże szybkości obli­
czeniowe maszyn cyfrowych I możli­
wości wykonywania dlCigich, bardzo 
pracochłonnych i monotonnych 
czynności.

Między czynnościami wykonywa­
nymi przez maszynę cyfrową a móz­
giem człowieka występuje duża ana­
logia. Maszyna cyfrowa przyjmuje 
informacje z zewnątrz poprzez u- 
rządzenia wejściowe, następnie prze­
kształca je według reguł zawartych 
w programie
chowywanych w jej pamięci, pó 
czym wydaje informacje na We­
wnątrz poprzez urządzenia wyjścio­
we

Mózg ludzki również otrzymuje 
informacje wejściowe, które • prze­
kształcane są w nim w pewien spo­
sób i wyprowadza wyniki na ze­
wnątrz. Duże organizacje ludzkie 
takie jak instytuty gospodarcze, ad­
ministracyjne, naukowe, społeczne i 
różnego rodzaju przedsiębiorstwa o- 
trzymują, przekształcają I wydają 
informacje w podobny‘sposób. Zgod­
nie t  powyższym, mózg ludzki, ma­
szyna cyfrowa I Instytucja, jeśli u- 
względnić pewne funkcje wykony­
wane. przez nie mobą być wspólnie 
rozpatrywane jako systemy prze­
twarzania informacji.

Ostatecznym .czynnikiem podejmu­
jącym decyzję w procesie zarzą­
dzania jest człowiek — umownie 
nazwiemy go dyrektorem. O tym, 
ilu ludzi jest potrzebnych do zarzą­
dzania daną organizacją decyduje 
jej wielkość i złożoność. Gdy wiel­
kość i złożoność organizacji prze­
kroczy „krytyczną masę mózgu 
ludzkiego" (krytyczna masa — od­
niesiona jest do wielkości komplika­
cji organizacji, którą może objąć 
jeden umysł ludzki), wówczas kiero­
wanie organizacją musi być po­
wierzone* wielu luoziom, wzajem­
nie współpracującym. Jednak gdy 
wielkość organizacji przekroczy 
możliwości wielu ludzi, ich masę 
krytyczną — to organizacja taka nie 
może dalej dobrze funkcjonować na­
wet przy kolektywnym zespole, gdyż 
ludzie nią kierujący nie będą mie­
li nawet czasu na osobiste kontakty, 
a tym samym nie będzie przekazy­
wania informacji między nlmL

Dyrektor wykorzystujący intuicję, 
doświadczenie, dostępną informację 
formułuje cele i politykę swojej or-

polega na tym, że maszyna taka, 
umożliwia agregowanie danych, two­
rzy kontakt ze wszystkimi stanowi­
skami pracy* a w wyniku proce­
sów przetwarzania I olbrzymiej 
szybkości, zdolna jest ona dostar­
czyć dyrekcji odpowiednio przygo­
towanych danych potrzebnych do 
podjęcia decyzji. Maszyna cyfrowa 
może uwolnić mózg ludzki od wie­
lu mechanicznych i nużących czyn­
ności.

Dalszym udoskonaleniem maszyn, 
a właściwie systemów, było poja­
wienie alę -maszyn pracujących ■ w 
czacie., rzeczywistym * 4r -W- bieżąco
— tzn., że obliczenia wykonywane 
są tak szybko, jak szybko przebie­
ga proces, który obliczamy; maszy­
ny te jeszcze bardziej upodobniły 
się do organizacji samego człowieka. 
Pierwszym systemem pracującym 
w podobny sposób, który znalazł 
szerokie zastosowanie w usługach 
był system SABRE (system rezerwa­
cji miejsc towarzystwa lotniczego 
American Airlines). Zamawianie 
miejsc. odbywa się przypadkowo, 
obciążając system w sposób nie­
równomierny sporą Ilością różnorod­
nych żądań. System jest w stanie 
odpowiedzieć na zapytanie w ciągu 
trzech sekund, a należy pamiętać, 
że końcówki wyjściowe systemu 
rozmieszczone są na obszarze całej 
Ameryki.

W ciągu ostatnich kilkudziesięciu 
lat, w  miarę, rozwoju nówczesnej 
techniki, przedsiębiorstwa rozrasta­
ły się do olbrzymich rozmiarów. 
Prowadzenie takich przedsiębiorstw 
napotykało wiele trudności i za 
środek pokonania tych trudności 
niektórzy uważają decentralizację. 
Decentralizacja ma jednak wiele, 
cech ujemnych. * Prowadzi ona do 
dublowania, prac. zwielokrotniania 
niektórych stanowisk, powoduje o- 
bciążenie przedsiębiorstwa niepo­
trzebnie rozbudowaną sprawozdaw­
czością, powoduje zwiększanie ilo­
ści potrzebnej Informacji umiesz­
czonej w widu osobnych kartote­
kach. Wydaje się, że rozwiązaniem 
w/w problemów będzie zastosowa­
nie dużych systemów cyfrowych, 
systemów wielodostępnych a nawet 
wielomawynowych, pracujących z 
podziałem czasu.

Systemami takimi będą przyszło­
ściowe systemy zintegrowane, sy­
stemy takie aaczynają ostatnio być 
wprowadzane na śwlecie. Jako 
przykład takiego zintegrowanego

stem ten jest bardzo giętki, pozwą, 
la użytkownikowi przy planowaniu 
produkcji uwzględnić wiele warian­
tów, np. liczenie się lub nie z za­
pasami. Umożliwia on również pro­
wadzenie różnych formularzy wej­
ściowych i formularzy wyjściowych 
systemu pracy, itp. Użytkownik sta­
wia wymagania wybierając po­
trzebne kombinacje dla zapewnienia 
określonej produkcji, a otrzymane 
wyniki będące analizą przewidywa­
nego planu, umożliwiają mu podję­
cie właściwej polityki finansowej i 
produkcyjnej.

tJtarło 4ę* mnlemapie. że system 
zmniejsza zapasy magazynowe, ro­
boty w toku. itp. — niestety to nie­
prawda — dopiero użytkownik, wy­
korzystując otrzymane wyniki, może 
podjąć takie postępowanie, które 
doprowadzi do określonego zmniej­
szenia zapasów.

Na schemacie blokowym wymie­
nione są czynności wykonywane w 
ramach systemu. Użytkownik wyko­
rzystując wszystkie lub wybrane 
programy planowania może odpo­
wiednio generować właściwe plany 
produkcyjne i  finansowe. Następnie 
przez ponowną zmianę założeń..może 
otrzymywać nowe plany, jak rów­
nież otrzymywać harmonogramy 
produkcji i wymagania dla systemu 
sterowania produkcją. Dodatkowo 
chciałbym tutaj podać, że w Polsce 
mamy też pewne własne opracowa­
nie w  tym zakresie.' t>1a fabryki 
ERA został opracowany w CODKKu 
system służący do obliczenia kosz­
tów jednostkowych i robót w toku. 
Według danych światowych uważa 
się. że systemy takie dają od 19 do 
20 proc. obniżki kosztów właenych. 
. Dotychczasowy rozwój przemysłu, 

m.in. umożliwiony został przez 
wprowadzenie standaryzacji. Jedno­
cześnie standaryzacja stała się u- 
trapieniem człowieka. Kobieta nie 
lubi takiej samej sukienki jaką ma 
jej przyjaciółka. Prawdopodobnie 
każdy chciałby mleć indywidualnie 
wykończony samochód. Możliwość 
odejścia od standaryzacji przy za­
chowaniu wszystkich jej zalet za­
pewni dopiero w przyszłości maso­
na cyfrowa.

Szybkość, uniwersalność, duża po­
jemność pamięci czyni z maszyn u- 
rządzenia. które mogą być tak uży­
te. aby mogły sprzyjać różnorodno­
ści 1 indywidualności, w przeciwień­
stwie do jednostronności i monoto­
nii. które są do tej pory nakazem 
dnia. Decyzje, które są podejmowa­

ne obecnie muszą dotyczyć równo­
cześnie bardzo wielu przypadków* 
podczas gdy w przyszłości będzie 
.można podejmować je w każdym 
przypadku oddzielnie. Np. będzie 
można decydować o bezpieczeństwie 
przejazdu samochodu przez skrzy­
żowanie w każdym przypadku, gdy 
zajdzie tego potrzeba, zamiast pod­
dawać strumień samochodów regu­
lacji za pomocą . śwlalel. Meble, 
przyrządy, elementy zamienne będą 
mogły być zaprojektowane zgodnie 
z wymaganiami każdego użytkowni­
ka kib wytwarzane seryjnie na_ spe­
cjalne zamówienie (gdzie zamówie­
nie będzie programem produkcyj­
nym). Maszyny matematyczne umo­
żliwiają traktowanie ludzi jako od- 
rębA  jednostki w wielu sytuacjach, 
w  których teraz są łączeni w jedno 
zbiorowisko.

W numerze 104 „Trybuny Ludu*9 
z dnta 21.04.1069 r. zamieszczona by­
ła notatka pod tytułem: ..Zmechani­
zowane podatki", w której podano: 
..pracę księgowych w biurach GRN 
zastąpiły ośrodki zmechanizowanej 
rachunkowości przy powiatowych 
oddziałach NBP. do których do­
starcza się całą dokumentację z gro­
mad. Postęp przez duże P. w prak­
tyce okazał się Jednak wątpliwy; 
szwankuje bowiem orąanizac.la prac, 
w  związku z czym księgowanie trwa 
tak długa że pracownicy rad gro­
madzkich muszą prowadzić po cichu 
podręczną rachunkowość. Obsługa 
ośródka zmechanizowanej rachunko­
wości zabiera więcej czasu niż księ- 
gowanie na miejscu, wiele kłopotów 
sprawia odwożenie i przewożenie 
dokumentów z miasta powiatowego, 
ltp.H.

Cytat powyższy z „Trybuny Ludu** 
zamieściłem w tym celu. aby nie 
podchodzić bezkrytycznie 1 bez głęb­
szej analizy do oniany dobrze pra­
cującej organizacji przez pseudo lep­
szą, pseudo nowocześniejszą, co do 
wyników której, r. góry każdy fa­
chowiec Informatyki *1 mógłby wy­
razić się ujemnie. Negatywny wynik 
powyższego eksperymentu powstał z 
niewłaściwego zaprojektowania sy­
stemu. który dobrze pracował przed 
usprawnieniem — więc nie było po­
trzeby jego zmiany, z drugiej strony 
zaś najbardziej pracochłonne czyn­
ności zamiast wykonywać na miej­
scu powstania dokumentu, tzn. w 
GRN zostały skumulowane central­
nie (tworzenie z dokumentów źród­
łowych . kart preferowanych), co 
stworzyło niepotrzebny transoort 
dokumentów do ich centrali, pod­
czas gdy uprzedn:o przesyłane były 
wyniki zbiorcze. Trzecim powodem, 
który wpłynął na ten wynik było 
zastosowanie zbyt prymitywnego 
parku maszynowego. System taki 
mógłby pracować naprawdę szybko 
I wydajnie tylko przy zastosowaniu 
maszyny z wlelodostępem, typu abo­
nenckiego. znajdującej się w  cen­
trali, zaś końcówki tego systemu by« 
lvby umieszczone w postaci daleko­
pisów w GRN-ach. Wypisywanie 
dokumentów odbywałoby się w 
GRN-ach a rachunki prowadzone by 
były na bieżąco centralnie, przy 
czym wyniki I stan kont orzekazv-. 
wane by były do GRN również na 
blanco. J4»e nwchodząc w ekonomię 
określonego rozwiązania, chciałbym 
tylko podkreślić, że zbyt pochopne 
wykorzystywanie EPD (elektronicz­
ne przetwarzanie danych) przy niew 
właściwym sorzecie. nieuwzględ­
nianiu pozornie mato ważnrch a- 
spektów (tworzenie dokumentów dla 
maszyny na zbyt małą skalę, nie 
dofinansowana inwestycja) narazić 
nas może tylko na straty zarówno 
finansowe jak 1 moralne, macznie 
poważniejsze, powodujące w przy­
szłości niedocenianie a nawet od­
wrót od EPD. Przykładów na popar­
cie powvższej tezy można podać 
wiele. Wybrałem tylko ten jeden 
jako bardzo charakterystyczny...

Trudno w tak krótkim artykule 
nasodcicować nawet powierzchownie 
wszystkie problemy występujące za­
równo w rozwoju maszyn cyfro­
wych jak I w zastosowaniach. Z na­
tury rzeczy musiałem się ograniczyć 
do podania pewnego wyboru przy­
kładów dokonanego zresztą subiek­
tywnie 1 do problemów związanych 
z tematem.

_ *> Skrót referatn wygfosm nef#  a i  
Syrnpoxjum „Spotecxúe akatkl poitcpu 
N d ia lcn M io " .

1) Skrót M AC m ete pschodzlf ad Múl­
tip le Accew  C oB su trr — m an ya?  w le- 
M a a m u l  lab  Mac M ae Aldas Cogoi- 
tlen -  m aszynow« wspomaganese re»* 
poznawaala, laS Mas and Computer — 
cziowlek I s a n y a a .

. 3) Rayasond Blrd. W. W. ffed ley: „ Aa 
la te fra lcS  Productlon Managesnent Sy- 
stsm** — refera» wygtoszony aa Kaa- 
treele IF1P M W Edyntariu . Przykiad 
tea wybcafeia x teco wgglgdu, Se bu * 
ssyaa o b r a - is m  erryJsaaJe tp rvsn a M * 
wanle M an ya  eerU K T  IMS.

3> Meetety, w M e c e  eóciuw e s !«  ka- 
tM lro M o y  Ira k  facbewców w  tej dzlr- 
M o le ,  t ic a s «  leh mo*na «c én it  tu  Wt- 
kad lM Ia*. Palrz równlct artyknf R. 
Marear kaki Jn fem aty fea . en D  m an y- 
o y  matematyrzne I przctwarzanie Inter* 
macJF*. ..Stanyny Na«.**. N r l  0 .  I « .  
Tnrskl „K llka .uwaf w eerawlc zoeadni- 
«Mj*% Haas. M ac Np I .S .

Z agadnieniem statystyki W pned- siębiorstwle infrio «ie • ««talaim esasie Kierownictwo GU8. Z Jefe Inicjatywy w drugiej polewie ccarwca «organizowane tóetele «potkanie s dy­rekcją i przedstawicielami samorsądu Fabryki I Samochodów Osobowych aa Żerania.
Ze »trony GUS, w oparcia •  pn ygo- 

towane przez FSO materiały omawiające 
etan atatysljrkl FSO, przedstaw loa y pa­
stal aa tym «potkaniu program konkret- 
nege dsiałaala Ursędu na rzecz Fabry­
ki. Omawiając teta program Preasa OU9 
«wrócił m. In. uwag«. Se FSO pnslads 
powaSne osiągnięcia aa odcisku organl- 
sacjl prac statystyczno-sprawozdawczych. 
Pozwala te aa nawiązanie praktycznej
współpracy »rów no  dla dokonania aee-
ay funkcjonowania aktaaalaego systemu 
aprawoadaweaeScl statystycznej, jak taS 
aa wytyczenie kierunków dsiałaala* aa 
rseca doskonalenia «ego systemu.

COS zadeklarował FSO pomoc w  roz­
wiązania w szczególności takich praMo- 
mów Jaki 

— , przeprowadzenie weryfikacji metod 
I organlncjl funkcjonującego aktualnie 
syatemu « taty styki w  FSO» sn y  czym 
chodzi ta o dekostanle analizy tryba I za­
sad .«biegu ewidencji wewnętrznej i stwo­
rzenie aa tej tródlewej podstawie ottret-

w FSO pracami etatystyczno-sprawos- 
dawczyml.

Generalnie rzecz klsrac współpraca 
GUS z FSO powinna mleć' aa ealu uzy­
skanie doáwtadcceá. w zakresie doskona­
lenia systemu statystyki w przedsiębior­
stwach. a co za tym Msłe — całego sy­
stemu statystyki gospodarnej. Chodzi ta 
a zbudowanie systemu keasekweatoego.

Jednostek aadraędnych I resortów, wio 
maóa tedy dalwM fakt. IS niektóra oce­
ny etanu Setycbcsasewege zakresu la- 
feraaacjl statystycznych opracowywanych 
przez przedsiębiorstwa, są bardz« aar«- 
we. W FSO niektórzy uczestnicy a a « tka­
nia stwierdzili, la M proc. Informacji, 
która Jest euracowywsas przez prsed- 
d ibh m wa, jest « a t o m  ‘
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lanego systemu lafermacjl ansOtyems- 
ataiystycsnej;

— opracowanie 1 wydrukowanie makiet 
ehresowycb Informacji atatystyciayeb 
dla pelraeb dyrekcji I organów samorzą­
du #SOj

*  współudział w  opracowaniu kon­
cepcji kompleksowej mechanizacji prac 
obrachunkowych, swtassesa Sr zakresie 
onschamlsnla stacji etsktreulczaejj

— współudział w przeprowadzaniu nie­
których badea snrjsiagieras stalyatysu» 
nyeb w  FSO;

— przeprowadzenie specjalnego łnstruk- 
sajmująoycfc ałę

resert-OUS. < 
trakcie spetkaala. Prezes GUS aassops
o o wał Mi,  aby FSO stała, sit splnfodaw- 
czo-d ot wied czai nym przedsiębiorstwem 
przemysłowym dla sptawdssnla m. hu 
stnnnoScl nowy da badan I nowej spra­
wozdawczości statystycznej wprowadza­
nej przez GUS.

Nalety podkresue* IS dodatkowe saptay 
w formularzach sprawozdawcsoéei staty- 
stycansj GUS I specjalna hadnhls — ob­
ciążające w reaaliadę prredalęblsrsiwa
— prawadaone są wahec sgtassnnych do 
GUS SądaS eras waftasków 1 postalatów

Stąd tet seelalaty a opracowanie mo­
delu informacji atatystycsnsj w przedsię­
biorstwie. Medal len, w.zakres którego 
Wchodziłyby wylącsnie Informacje wy­
kony etywane ansa prasdslfblontwa, po­
winien by£ «Skłony w Jak największym 
stopniu da . medalu Informacji statysty­
cznych fltuaąetfh de' sarządunls 1 pla­
nowania na wyiszych sacseblacta.

Inicjaływa GUS 1 dyrekcji FSO a ści­
słej współpracy Jest s tese względu Jsh 
uajaardalBj  na e n  ais. Aktualnie bowiem 
W GOS prowadsane są Intensywna prace 
nad usprawnianiem syetemu ewidencji 
I  statystyki gnpagsrraU eras informacji

etatystycznej. Praca te wląią sta s 
realizacją uchwały Rady SDaistrdw po- 
urzl«taj w atyesniu ISSS r «  n dotyczącej 
tej praMamilykl.

Analiza ustawienia organlncyjnego prac 
statyatycznych w FSO będzie miała na 
celu wypracowania medehs takiej arga- 
nlzacji ala Innych przedsiębiorstw in s  
asyska aaaszynowego, n byc mote i  dla 
umystfücb , przea»ięblorF«w ■w - u  
wych. Nalety stwierdzić,
proszenie tyca prac w p ____ ____ _

(jednokrotnie prowadzić de
_________  środków przeznaczanych na
ten cM.

Obakonalanla prac statyątycsns ipta 
wazdawesycb na sdtlnkn lek ai gaulasng 
winne deprawądzlć w, huantuem jl de 
sergantaewanla — Ses dodatkowych Środ­
ków — resortowej służby statystyczna 
sprawozdawcaej. siniba la  wykanywala- 
by nie tytko określone prane charakteru 
koordyauscyjnege w aléale ndpowlednlch 
Jednostek, len  tekte zajmowałaby atą 
Meiącym nadzorowaniem prac sprawca 
dawczych, apsrłąrtiaiijiin resta wieS 
zblercsych l  leh analizowaniem dla po­
trzeb hlsrowadctwa
ndanm tej atudhy — n  asnea 
Jednolitego Sanala dla loMrmacJI staty­
stycznej I  powiązanie aprswsaSewrnStJ 
atatystyeszsaj zwanej rascacwą aa spra- 
woadawęaeśslą atatystyezną fkisssswn. 
Nadto alatka ta aalslsby aadaaie iw a *

czanla przesyłanych, pod pozorem rdfe 
nego radsalu ankiet, tabel do analiz kpi, 
•pwweadaif nielegalnych. Na Istnienia 
pod rótnymi postaciami, zjawiska spra- 
woadawcsoSd nielegalnej wskazywak 
rowu lei w ąsia lcy  spotkania.

■paikasla sakedczyfte się konkretnymi 
pestanowlcalsmL Powołane zostaną od- 
powlednle grupy rohgnt. które zajmą 

reaMzaeją odpowiednich tematów. 
Płnsrem «scsagilswy, u  k m  prac I ler-
y y a a m a s «  aasia ia  w paldrlernlkn 
■r* Chąó uogólnienia arnloskdw przynaj­
mniej na przemysł maszynowy, co nie 
wy kinem dalszych nególnlea, wek szajs 
j N a  pnatniawaó n włączenie sfe de 
2Le<¡ F « c  resęrtu l zjednoczenia. Oheo- 
ny na spsiksnki przedstawiciel Mlnlster- 

s opowatnlenla kierownictwa re- 
aadsklaruwal  Jak najdalsi Mącą

Prąca GUS będą miały o|7omne zna- 
S S S * A  przcnUąbłoretw pnamyafo. 
wych. Dyrekcja I aamsrrądy  tych przed- 
sljhlaratw amszą bowiem rnsMSaf d»- 
■■daa dane statystyczne rhsraktemnln- 
ce nie tylko atan I dslnlnlnsó« przedsle- 
moratwa, ale I ajawkka zachodzące pons 
pgaądtMMnatwsm I nn prardsK^lerstw 
ndsilsktjąs|. Pane fe muszą byl sr-

*  odpowiedniej synletymsej fn- 
*ewancjj tną, aby nie traesa byle lek 

zestawiać I zgłębia*.
JOZSF M B U ttl




